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Miesiąc wędrówki po Polsce: Typy huculskie
Miesiąc wędrówki po Polsce: Góral zajęty graniem 

na drewnianej trąbie Miesiąc wędrówki po Polsce: T ypy huculskie

A tam znów te dw ie góraleczki zajęły m iejsca 
w tow arzystw ie m łodego ju h asa  przy baryerze
u toru kolejowego. Jakie śm iałe spojrzenie, jaka
pew ność siebie, którą dziew czynie nadaje  tylko 
prześw iadczenie o w łasnej urodzie!

O! piękny ten polski, górski kraj i dorodne 
jego dziew częta i m łodzieńcy !

T o też trafnie w yśpiew uje o cudach tej ziemi —  
poeta:

„W  T atrach  jeno św iat górala,
W  Tatrach ptak i góral dom a!
Tam  wirch każdy, każda  hala 
Jest mu sw oja i znajom a!

„Tam  dla niego lśnią niebiosa 
1 z gór potok w odę toczy,
A góralka złotow łosa 
W ypatruje za nim oczy!...“
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Chrzest małego dziedzica Serbii: Aleksander 1. król |ugosławii trzyma przy łożu królowej Maryi małego
synka swego Piotra.

D o  P. T .  Fotografów !

Chrzest małego dziedzica Serbii.
W .jBelgradzie w  niedzielę 21 października odbył 

się chrzest następcy  tronu serbskiego. A rcybiskup 
belgradzki w  otoczeniu czterech b iskupów  i jednego  
księdza ruskiego przynależnego do D w oru dopeł­
nił ceremonii.

D ziecko otrzym ało imię Piotra. Książę Yorku, który 
reprezentow ał rodzinę królew ską angielską był 
jednym  z ojców  chrzestnych i sam  trzym ał m ałego 
księcia do chrztu. Król i królow a Rumunii, księżna 
Zofia grecka, i królow a E lżbieta grecka były obecne 
także, jak i księżniczka O lga grecka w raz z na­
rzeczonym  księciem  Paw łem  serbskim  synem  księ­
cia A rsene których ślub odbył się nazajutrz w  ka­
plicy pałacu królew skiego.

N aród jugosłow iański w ziął żywy udział w tych 
dw óch uroczystościach panującej rodziny.

M iesiąc wędrówki po Polsce.
Ż aden kraj może nie przedstaw ia takiej roz­

maitości, tak żywych kontrastów  ras i typów  jak 
ludność Polski.

Zestaw m y tylko krakow iaka z B ieńczyc lub 
Krzeszowic, górala zakopiańskiego i hucuła z Ko­
łomyi!... Co za olbrzym ie różnice fizyonomii, bu ­
dow y ciała, narzecza i ubioru!!

Z daw aćby się mogło, że każdy z nich to inna 
rasa, inna narodow ość, a przecież to dzieci jednej 
w spólnej M atki-O jczyzny, czujący sercem  i duszą 
przynależność do Niej i kochający lą nadew szystko!

Rzućmy okiem na te hucułki, których zdjęcia 
z natury przynosim y w dzisiejszym  num erze!
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Oto jakaś gospodyni-m atrona zarzuciła barani 
kożuch na głow ę —  oryginalny w tych stronach 
sposób  chronienia się przed skw arem  połudi io- 
w ego słońca. Za nią dwie m ołodyce; zapew ne jej 
„dońk i“ (córki) w swych w yszyw anych strojnych 
kabacikach patrzą w apara t fotograficzny z pew ną 
nieufnością, w łaściw om  dzieciom  natury.

Na drugiej rycinie w idzim y kilka dorodnych 
dziew uch w  odśw iętnej przyodziew ce. W  tej chwili, 
jak się zdaje szczerzą ząbki do operatora  kino­
w ego, który ich urodę i zam aszysty tem peram ent 
utrwali na  filmie, podziw ianym  potem  w  dalekich 
krajach świata.

A dalej jeszcze:
Czyż nie im ponująca postać tego dum nego 

gazdy w baranim  kożuszku i fajeczką w ustach, 
u lubioną przyjaciółką, z którą żaden stary góral 
w złej czy dobrej doli się nie rozstaje!

P. T. Fotografów, tak zaw odow ych jak am a­
torów, upraszam y uprzejm ie o nadsyłanie nam  ro­
bionych przez się zdjęć ciekaw szych w y p ad k ó w  
m ogących zainteresow ać ogół Czytelników, celem 
reprodukow ania ich w naszem  piśmie. Do każdego 
zdjęcia należy dołączyć notatkę, zaw ierającą tre­
ściwie zebrane szczegóły, ew entualnie w sk azać  nu­
mer któregoś z pism codziennych, gdzie znajdo­
wała się już odpow iednia wzm ianka.

Przesyłki upraszam y ad reso w ać : R e d a k c y a  
Nowości lllustrowanych\ Kraków XV., ul. Kazi­
mierza Wielkiego l. 95.


